
r o z p o r z ą d z e n i e

C. K.  Pe łno mo cn ej  za dw orn ey  Kommifsy i  Gal li cyi  zachodniej-.

P u szczen ie  w arendę p a ń szczy zn y  cudzym  posiadaczom  dóbr za kazuie się,

G d y  d o s tz e i n n o ,  że tu w kraiu częstokroć robocizny z strony posiadaCZOW 
dóbr cu d zy m  pofsefsorom dóbr  ze zgubą poddanych w arendę puszczane b y w a i ą ,  m i­
mo ze poddany  w i e j s k i  szczególuie ty lko  w-łasney sw ey  zwierzchności  Pańsz czy zn ę  
odrabiać  o bo w iąz an y  i e s l , zakazuie  się przeto odtąd pows zec hn ie ,  stosownie d o n a y -  
w y ż s z e y  pod dniem togo t. m.  w y s z ł e y  rezo lucy i ,  pod karą  s u r o w ą  w szelk ie  p u sz cza ­
nie w a r e r n t e  pańszczyzny  cu dzy m  posiadaczom dóbr.

W  K r a k o w i e  dnia 21. Luteg o  1797 roku.

Jan W a cła w  baron de M a rg elik ,
J. C. K. A p o sto lsk i M ości pełnom ocny  
K om m ifsarz.

A u g u sty n  Reichm ann to n  H ochkirchen.

r o z p o r z ą d z e n i e

C . K r .  Pełnomocnej-  za d w o r n e y  kommifsyi  Ga l l i cy i  zachodniey .

Z e  gnóy kraiow y i  za graniczn y -wolny iest od  C ła  drogowego

P oni ew aż  dowóz gnoiu oa pokładanie roli koniecznie iest po tr z eb ny ,  d ek la m i*  
nię pr ze to ,  stosownie do n a y w y ż s z e y  pod dniem i7go  tego miesiąca w y d a n e y  rezo­
lucy i  , tak k r a i o w y  iako i zagraniczny gnóy  zau o ln y  wszędz ie (od p łaty  C ł a  d ro go w e ­
g o ;  nierozumie się iednak pod tym udziałem gnóy który  sie z Ga l l i cy i  zach od n iey  d® 
cudzey  P r o w i n c j i  w y p r o w a d z a .

W K r ak o wi e  dnia 28 Lutego 1797 roku.
Jan W acław  baron de M a r g e lik ,

J. C. K . A p o sto lsk i M o ści pełn o m ocn y
Kom m ifsarz. A u g u sty n  R eichm ann to n  H o ch kira h m ,



2  W iednia d. 15. K w ietnia.
Szosry  n a d zw y cza jn y  dodatek dc W ie­

d e ń sk ie j g a zety  jSru: 29. we Czw artek  

d. 13. Kw ietnia  1797- 
Nadesz łe  dziś d. 13 dalsze wiadomośc i  

•  zdarzeniach woiennych w T y r o l a  don o­
sz ą  , iż korpus F .  M.  L.  barona  Kerpen d. 

7.  ca łe  w  poruszeniu za  nieprzyjacielem 

b y ł o .  T e g o ż  samego dnia 6 ws po mmo ny F. 

M .  L .  stanął  z s w y m  korpusem w  MLihl- 
bach  , a forpoczty  swoie  do Lorenzen roz­

c i ą gn ął ,  i d. 9 spod ziewał  się za Braune- 

kcn  stanąć.  Nieprzyiaciel  cofa się ze 
w s zy st k i ch  sfron na dolinę Poster;  t rwoga 

i pośpiech t ow ar zy s zą  m u ,  i mamy nadzie­

ję iż w  ca łey  łloii.iie Puster nie będzie c z y ­

nił, naymnieyszego,  oporu.
Jenerał  baron Louden stał  z swem 

w o y s k i s m  d.  7 w Botzen,  i miał  zlecenie 

o k r y c i a  tam teyszey  drogi i oddziały  iak 

na y da ley  w y s y ł a ć . _  W  mafsie powsta ły  
liid wspiera jeszcze zaw sz e  chwalebną s w ą  
w a le czn ośc ią  i męztwem iak naydz ielniśy  
w o y s k o w e  m an ew r y ,  i zaw sz e  iest n iep rzy­

jac ie lowi  straszny.
F .  M. L .  baron Kerpen uprasza ł  z tćy 

p r z y c z y n y  Celsarskiego kommifsarza w 
T y r o l u  hrabiego Lehrbach  , a b y  całemu 

kraiow;i o z n a y m i ł ,  iak  wiele iest kontent z 

wa l e c z n e g o  w s p a r c i a ,  które dotąd w  ener­

gii  o ży w i o n y ch  m i ł o ś c i ą o y r z y z n y  bi iących 

s/ę m ie sz kań có w znalazł .

Siódm y n a d zw y cza jn y  dodatek do W ie ­
d e ń s k ie j g a zety  Ę f  u: 30. w Sobotę d. 30 
K w ietnia  1797.

Pod ług  nadesz łey  dziś sztafetą w i a d o ­

m oś c i ,  pułk ow nik  Casimir  od Karlstadts- 

kiego regimentu , z m aią cy m  nod sobą g r a ­
nicznym woys kiem  , tak bardzo r.a osadzo 

He d. 4 1- ot- od n ieprzyiaciela miasto F iume

5 port d. 9 i 10 w o d ą  i .adem naparł ,  i i
nieprzyiaciel  1 iedney strony otwartą  iesz 

cze ko mmunikacyą  z utratą gó niewolnika 
między,  kióremi iest 3 o ff i cyerow s'pieszno 
się z miasta cofnąć musiał.

Dnia 10 w poi do 6 wieczór z n ie w ie l ­

ką  stratą z naszey strony zostało j n i a s i o  i 

port  Fiume nazad od naszych osadzone.  

Pułko wn ik  Cas iu rr  kazał  nieprzy iaciela na 
St. Mathia  ścigać , gdzie Uiż 1000 granicz­

nych zołn erzy s ta nę ł o ,  i zaręcza  ten p u ł ­
ko wn ik  iż w  krotce do L ippa  doj  dzie i z 
tamtąd dalsze rapporta nadeszfe.

Z T y r o l u  pod d. 8 t. m. donosi  p. M.  

L .  baron Kerpen daley ,  iż nieprzyiacjel  nie­

mal  iuż całą dolinę Puster o p u ś c i  , 1 c . ić 

tylko  iakąs wo ys ka ie sz cz e  w Lieuz zostawi ł .  
Wspomniony  F.  M.  L.  zabiera ł  się p o s t ą ­

pić do Niederndorf ,  s\voią przednią straż 

przy Sillian postawie  i z tamtąd w y c i ec z k i  
do Lienz czy nić.

Osm y n a d zw y cza jn y  dodatek do W ie­
d eń sk ie j g a zety  N fu: 32. W  niedzielą  

d. 16 K w ietn ia  1797.

Ostatnie wiadomości  d. 13 t. m. z T y ­
rolu donoszą , iz jenerał  baron Loudon po 

ż y w e y z  nieprzyjacielem utarczce s tano wi­

sko Lav is  odebra ł  , i ueiekaiącego n iep rzy ­
jaciela aż  w  pół  drogi  do Tr yde ntu  śc ig a ł ,  

i znacznie mu niewolnika zabrał.

Korpus F. M. L .  barona Kerpen iest 

fakze w ust awicznym poruszeniu dla od­
parcia  co raz daley nieprzy iaciela.  Dnia  

10 ruszyło z Brunegea i d o  Nidernoorf  w e ­

sz ło;  nieprzyjaciel  spieszno swoie s tanowi  
sko przy Lienz o pu śc i ' ,  na które 130.000 

ryńskich k o m r y b u c y i  n a ł o ż y ł ,  23,00’ a k ­
tualnie w y m ó g ł ,  a za resztę 4 zak ł adni­
kó w 2 sobą  wziął .  W y c h o d z ą c  z  L ienz 

nieprzyiaciel  wielkie tam i w okol icach ra-



fcunki i spustoszeni.! p o c z y n i ł i  o kaz a ł  

przez. to iak mało wszędz ie  rozsiewanym 

iego mani fes tom,  w których  dobrym mie­
szkańcom kraiu oszczędzanie i dobre o b ­
chodzenie się z a r ę c z a ,  w i er zy ć  można.  

D z i e w i ą t y  n a d z w y c z a j n y  dodatek.
Po ogłoszonych dziś z T y r o l u  p o m y ­

ślnych wiadomościach , w  tym momencie 

nadesz ły  ieszcze świezsze.  Jenerał  baron 
Lou dou  w z i ą ł  <1. 10 T r y d e n t ,  zabra ł  w tey 
ok azy i  300 niewolnika ,  2 armaty  i wiele 

a in m uni cy yny th  w o z ó w  z d o b y ł ,  1 ucieka­
jącemu nieprzy iacielowi  wielki  cios zadał .  

S z cz e gó łó w  i dalszych po wo dz eń  potrzeba 

się w  krótće spodziewać.
ŁJzbroieni kraiowi  mieszkańcy także i 

w  tvm  razie okazali  w całem blasku sw o y  
p a tr y ot y zm  i męztwo , i iak naydz ielniey  

przedsięwzięcie jenerała Lou d cn  po s i łko­

wal i .
Z  P ary ża d. 2. K w ietnia .

L is t  jen era ła  Buonaparte do dyrektorya- 
t u ,  z g łow n ey kw atery G o r y c ji  d. 2. 
G erm inal ( d. 22. M a rca .)

O by w a t e l e  D y r e k t o r o w i e ! W c z o r a y  
weszl i śmy do G o r y c y i  ; nieprzyjacielska 

armia tak się cofnę ła  sp ie szn o, iż nam 4 

Szpitale z T^oo cho rych  i wszystk ie m a g a ­

z y n y  ży wn o śc i  i woieoney  ammunicy i  z o ­

s t a w i ł a ,  czego w a m  reiestr p ierw sz ym  ku- 
ryerem przyślę.

D y  w i z y  a jenerała Bernadotte weszła  
Wczoray  do Cąmiza.  Jey przednia straż i 

ty lna  straż nieprzyjacielska zetka ły  sie pod 
Camiuia z -sobą;  19 regiment st rzelców z 

taka oatarczywośc ią  a t t a k o w a ł  n ieprzyja­
c ie l a ,  iż mu 50 husarow z końmi w  nie w o­

la z. brał.  Jenerał  Mafseoa ściga nieprzy-  
iac ieU do Pontcba.

Podpisano Buonaparte.

Jeneiał  Gentil i ,  który w korsyce kom-

menderuie pisze pod dniem 3 marca  do je­
nerała Buonaparte , że tam w s z y s t k o  w  

spokoyności  i e s t , że konstytucyyne  w ł a ­
dze  w  czy  n noś ci s ą , i że komnriifsarz r z ą ­

d o w y  Mio t  dobre w y b o r y  do pu bl icznych  

urzędów  poczynił .
Mię dzy  wielu pryzami  , które zno>v6 

nasi Korsarze poczynil i  , znayduie Się P o r ­

tugalski  z Brazy l i i  okręt , k tóry  półtora  

mili: l iw:  szacuią,  i Angielski  pakebot San- 
dwich  z Falmut do Barbados przeznaczo-  
ny.  D w a  Szwed zkie  kupieckie okręty  z  

L iz b o n y  idące zatrzymano i do Kartageny  

zaprowadzono.
L i c z b a  zabranych d. 19 marca w  fo r ­

tecy  Gradisca  A u stryackich  offieyerow  w y ­

nosi podług urzędownego rapportu 65. Kom 

meodanlem nad 3000 ludzi  b y ł  tam pułko­
w nik A u gu stiu etz ; c a ły  garnizon b y ł  z 

regimentów spieni i Teutschmeister  z ło ż o ­

ny.
Uzbroiona w  Dunkierce f lottylla Die: 

sk łada  się ty lko z 20 płaskich s ta tk ów , któ 
re nie mieszczą w  sobie w ię ce y  iak 1000 lu­

dzi.  O na  b y ł a  do Boulogne pr zez nac zo ­
n a ,  ale obawia iac  się a by  p ł y w a i ą c y m  tam 

Angielskim okrętom nie w p a d ł a  w ręce, z a ­

winęła dc Kale.

B y w s z y  X żę  Conti  został  w Melun p- 
bieraczem obrany.

W sz yst k ie  u s i ł o w ao i a ,  wszy stk ie  bua 
townicze pismaki  n a m o w y  do zak łócenia  

zgromadzeń , gdzie fakcyoniści  choć  na d a­

remnie ,  i w  armiach nadzieie p o k ł a d a l i , z o ­

stały przez dobre wszędz ie w y b o r y  zu p e ł ­

nie zniszczone.

W  Mor la ix  wy bó r  na zgromadzeniach 
pierwiastkowych nie mai na sam ych terro­

rys tów  p a d ł ;  między  iunemi iest tam i te*



obier&czem zrobion y  , k tó ry  d aw n ie y  oy- 

ca  jenerała  M oreau  pod topór p r o w a ­
dził .

D. 31 marca  Lecoul leux  imieniem wy-  

znaczoney  kommifsyi  wnosił  w  radzie star­
szych  odrzucenie rezolucyi  postanawia-  

iącey  lo t teryą  k r a i o w ą .  Dufsaul  odma lo­
w a ł  z tey o ka z y i  bardzo ż y w o  wszystkie 

nieszczęścia iakie ty lko  dawniey  lotterye 

w z ni ec i ł y .  Przy  każdem ciągnieniu , rzekł,  

w id z ia no  sa m o bo y st w a  i rozpacz fami i iy ;  

lot terye  a z w ł a s z c z a  l i czbowe lotterye są 

d ługą i niszczącą truciżną kraiu. Nas^a 

rze cz pospol i tadla  utrzymania się potrzebuie 
cn o t ,  a Dic iey interefsowi nie iest przec iw 

nieyszego  iak lotterye.  W s z y s c y  dobrzy  

ob y  w atele ż y c z ą  sobie,  aby  rezolućya rady 
500 odi zuconą  została.  Naradzenie o tey 

rze cz y  ieszcze daley  odłożono.

D.  t kwietnia  wiele ku p có w  podało 

z b o w u  reprezenlacye radzie 500 względem 
u s t a w y  zak azuiącey  w  prowadzanie  Angiel  
skich towaro w. Prop o no wa no  poselstwo 

do  dyrektoryatu  , aby  się w tey mierze za- 

i n f o r m o w a ć ;  ale V illers sprzeciwi ł  się temu. 

U s t a w a  o k t ó r e y  iest m o w a ,  r ze k ł ,  śmier­

telny raz Londyńskiemu ba nkowi  zad ał a ;  

obiaśnienia ,  k tórych w y  chcec ie ,  m o g ł y b y  

rozpoczętem ne goc yac yom  pokoiu z a s zk o ­

dz ić .  R a d a  500 przystąpi ła  po tym  na tę 

proźbę do  porządku dniowego.

D y r e k t o r y a t  odebrał  iuż oryg inał  r a ­

t y f ikowanego  od Papieża  uaktatu po 

koiu.

Na początku naszey re w o lu cy i  prze­

dz ierały  się Niemieckie armie aż do g łow 

nego miasta F r a n c y i ,  P a r y ż a ,  a ‘ e r a z B u o  

naparte iest na takiey  drodze iż się może 

ku W ie dn io w i  posunąć.  W k r ó t c e  potr ze ­

ba  się w dziedziczny ch kraiach Cefsarza 

d ecyduiącey  b i t w y  sp od zie w ać .

Z P a r y  i. a d. 4.' K w ie tn ia .
W c z o r a y  d y e k t o r y a t  następuiące p o ­

selstwo do o b y d w ó c h  rad ciała p r aw o d a ­

wc zego  posłał:
" O b y w a t e l e  Reprezentanci!  D y r e k t o ­

ryat przeięty nieukontentowaniem , iż nie- 
mogł  nieprzyiaci?la do przy ięcia  sp raw ie ­

d l iwy ch  war unk ów  pokoiu nakłonić , wi ­

dzia ł  się bydź  przymuszonym do rozpoczę­

cia no we y  kampanii .
W ło s k a  armia ruszyła  iak nayspiesz- 

niey od brzegów P i a w y  ku Austry ackiemu 

F r i o l o w i ,  i mimo wszelkie z a w a d y ,  które 

iey tylko nieprzy iaciel s t a w i a ł ,  przebyła  

rzeki Tagl iatneuto i I sodzo.
Fortyca  G r a d i s c a , chociaż od naj  lep­

szych  w o y s k  bronioną by ła  , na pierwsze 
w ez wa nie  bramy otwiera i 3000 garnizonu 

w niewolą w o y s k o w ą  się podtiaie.  Miasto 

G o r y c y a  na zbliżenie s-ę f  rancuzów spiesz­

no opuszczoue  zostało,  i napełnione szpitale 
chorerni Francuzkiey  wspaniałości  zosta­
wiono.  Armia  Ar cy  Xcia Karola  o k r y w a ­

ł a  ieszcze T r y e s t ;  lecz to morskie miasto 
na y wi ęk sz ey  w a g i  dla domu A u s t r i a c k i e ­

go,  po różnych zw y c ię s t w a c h  republikańc-  

kich w o y s k  , które Fryo l  do z d o b y c z y  

W ł o c h  rac hui ą ,  iest iuż w ręku republika­

nów.  ,,
P o  przeczytaniu tego poselstwa  dekre* 

w a ł a  rada .ęoc przy powszechnych  o k r z y ­

kach  radości  , iż waleczna W ło s k a  armia 

nie przestaie dobrze  się zas ług iwać o yc zy -  

znie.
Oto  są nadeszłe urzędowne rapporta.

L is t  je n er a ła  Buonaparte do D y rek to ry . 

a t u , z głow tiey kw atery d. 4. G cn n in a t  

(  d. 24. M arca. )
O b y w a t e l e  Dyre kt oro wie  ! Odbier ze­

cie tu przy łąc zon y  reiej trzyk tego w s z y s t ­

k i e g o ,  co śmy  w Gradisca  znaleźli .  Pier*



w szem  kuryerem  nadeślę w am  reiestr tego

cośmy w Tr ye śc i e  zastali.
Jesteśmy panami s ławn ey  kopalni  

Idr ia ;  za 2 mili: l iwr: p rzy go to w an yc h  mi­

nerałów znaleźliśmy tam. Będz iemy się 

starali  w y w i e r ć  ich,  i - g d y  to dzieło bez 
pr zyp adk u lub przeszkody wykonane  bydź  

potrafi , będzie skarbowi  Francuzkiemu 

bardzo użyteczne.
Podpisano Buonaparte.

L is t  drugi tegoż , pod tym że dniem.

O b y w a t e l e  L)yrektorowie ! Dnia 22 t- 

m. udał  się jenerał Guieux z sw a  dy w i z y ą  

z Oividole do Co po re u o  ; zastał  oszańco- 
wane go  nieprzyjaciela w  Pafero , attako- 
w a ł  g o ,  2 armaty  i io o  niewolnika mu z a ­
bra ł  i ścigał  go daley.  Plac boiu b y ł  Au- 

stryakamt o kry ty .  Jenerał  Mafsena stoi w  

Taiwis  mam tedy pr zyc zyn ę  cieszenia się, 

iż te zooo  nieprzyjaciela , k tórych  jenerał  

Guieux  śc ig a ,  j enerałowi  Mafsenie w  ręce 

wpadną.
D y w i z y a  jenerała Dugna  w c z o r a y  d. 

*3 marca weszła do Trye stu .

Podpisano  Buonaparte.

Z podpisem jenerała Berlbier iest tu 

p r zy łą cz on y  reiestr znalezionych w Gory-  

cy i  m ag a zy nó w .  T e  skladaią się z 2040 

centnarów prochu i 6go bary!  m aki ,  z 53 00 

prześcieradeł  1440 materaców,  13Ó0 pros­
tych  d e r ,  2000 sienników,  200 kapelu- 
Sz o w ,  108 par t rzewików &c .

Dy r ek to r y at  do jenera łów Bernadotte 

i Mireur , do jenerała adiutanta Keller,  

man n,  do szefów b r y ga d y  Audrofsy i Mi- 

quet i j enerała Berthier g ł o w y  sztabu Wło-  
sk iey armii napisał  z powodu ich dys tyn  

g w o w a n i a  się pochwalne listy.  List  do o- 

Stat niego iest w tych s łowach  :

”  P rzy  otwarciu Łey kampani i ,  która

O b y w a te lu  Jenerale, zda ie  się iż musi p»- 

kó y  z a d e c y d o w a ć  , k tóregośmy nadarem­

nie szukal i ,  i k tór y  tylko  o w o ce m  n o w y c h  
z w y c ię z t w  bydź  może , p o kł a d am y  nay-  

większe  zaufanie w  męztwie  republikanc-  

kich żołnierzy i w talentach ich w o d z ó w .  

W y s o k ą  rangę , którą ty co się p r z y ­

chylności  i w o y s k o w y c h  talentów d o t y .  

czy ,  między ostatniemi posiadasz , iest dla  

ciebie po ch wa łą  za  poczynione w  prze- 

sz łey kampani  usługi ,  a szczególnie w b i ­

twie przy  Riv o l i  , która upadek Mantui  

przy śpieszyła.  Z ukontentowaniem O b y ­

wate lu Jenerale , pr zy p o m in am y  sobie 

wszystk ie  chwalebne zdarzenia ,  w  który-  

cheś kommenderuiącego jenerała Bu o na ­
parte szczęśl iwie ws pier a ł ,  i rozumiemy iż  

C i zawczasu szczęścia po wi ns zo wa ć  m oże ­

m y,  iakie ci w  przysz łych  z w y c i ę z t w a c h  

w a le cz n ey  armii  p o s ł u ż y , w  którey ci 
naczelnictwo sztabu p o w i e r z o n o . ,,

List  do jenerała Bernadotte iest taki:
5> Waleczne d y w i z y e  od R en u ,  O b y ­

watelu Jenerale,  złączenie swoie  z  Włoską,  

armią zw y c ię z t w a m i  o z n a c z y ł y , a ich w o .  

dzowie  godnemi się o k a z a l i ,  zebrane nad 

Renem w a w r z y n y  połączenia z t e m i , k t ó ­

re ich bracia broni nad A d y g ą  zasiali.  T y  

szczególoiey ,  O by w a t e l u  Jenerale,  o k a z a ­

łeś żeś się d os yć  prętko z  nowem tea­
trem w o y n y  i mądremi manewrami  oswoi ł .  

A r c y  Xżę  Karol  musiał  w Gradisca poznać 
tego jenerała,  ktorego się śmiałości  i z rę­

czności tak często w Niemczech  o ba w i a ł . , ,  

Do  jenerała adiutanta Kel lermanna pi­

sał  d y r e k t o r y a t ,  iż usprawiedl iwia  o  so­
bie nadzie ię ,  iakiey się po synie kpmmen- 

deru.iącego jenerała Kellermano spodzie­

w a ć  należało.  Jenerał  Buonaparte  odebrał  

zlecenie wszy stk im  korpusowi W ł o s k i e /



a rm ii ,  które teraz cz y n i ły  o ś w ia d c z y ć  u- 

fccińtentowanie dyrektorya lu .

W zi ę c i e  T r y e s t u ,  które tu za bardzo 

w a ż n e  u w a z a i ą ,  oznaymiono w c z o r a y  w y  - 
strza łam i z A rm at.

Dz is ieyszy  redakt ord ono s i  co następuje:- 
*’ Nie ty lko  że nie prawda,  ale nawet  nie po­

dobne d o p r a w d y  co tu rozg łoszono, iżkuryer  

z  zac z ep n ym  i odpornym alliansem między 

i ze cz ąpospol i tą  Francuzka i królem Sar- 
dyńskim d G P a r y ż a  p r z y b y ł ,  g dy ż  proiekt 

traktatu nie iest nawet  ieszcze między obiema 
pe łnomocnikami  u łożony.  ,,

W i e ść  iakoby  dyr ektoryat  184 depu­

t o w a n yc h  z c iała  pr aw od a wc ze go  miał  os­
k a r ż y ć ,  iest urzędownie iako potw arz  od- 

' w o ł a n a .  Rozs iana ta wieść mowi  redak­

tor  , iest n o w y m  manewrem źlemyślnych 

d la  wzniecenia rozdwoienia  i niespokoy- 

ności.
i n k w i z y c y e  w o y s k o w e y  kommifsyi  z 

oskarż ony ch  t rwaią  wciąż  , i sądowi  obroń,  

c y  , k tór zy  dotąd nic chcieli iey za p r z y ­

z w o i t y  sąd uznać , rozpoczęl i  swoie o br o ­

n y .
D .  u  marca  d y w i z y a  od 2 f reg at ,  i 2 

b r y g ó w  z T u l o n u  o d p ł y n ę ł a ,  którey prze­

znaczenie nie iest wiadome.  Stoi tam tak­

ż e  iedna eskadra od 6 l iniowych okrętow 

i  4 fregatt  nie mai  ca ła  pod żag le  g ot o w a ,  

k tó rą  kontra admira ł  Brueys kommeudero- 

w a ć  b ę d z i e , ;ale iey przeznaczenie także 

nie wiadome.
S ły cha ć  iż d yrek to ry at  d a ł  rozkaz p o ­

s ło w i  Portugalskiemu ab y  się pod czas elek 
c v i  d e p u t o w a n y c h  o 15 mil od P a r y ż a  od 

da-lił. W y m ia n a  Angielskich brańcow  za  
F raucuzkieh  ma teraz formalnie nastą­

pić.
D z is ia y  R ed aktor  p r z y w o d z i  p o d  a r t y ­

kułem z Bazy le i  d. 24 m^rca,  iż się na ns-

w y  altians między Niemieckiemi Xiążęta-  
uii zanos i ,  do którego szczególniey Prufsy,  

HefseD- Kalś e l ,  D w o c h m o s t y ,  S a x o n i a ,  

Br uns w ik ,  S a x  - W e i t n e r , S a x  - G o lb a  i na­

wet  Wi ir temberg i Baaden w chodzić 
maią.

Jenerał  Moreau przyby ł  do P a r y ż a ,  
zapew ne  dla uinowieuia dostatecznie no- 

w e y  kampanii  nad Ren em;  stoi u ministra 
woiennego.

Zape wn ia ią  iż jenerał Buonaparte do 

dyrektoryatu  pis.i ł ,  iż za bardzo potrzebne 

sądzi aby  nasza armia za Ren przeszła U- 

da się to przeyśc ie ,  m ó w i , które za poda- 
bne trzy mam , to poy dę do W i e d n i a ;  nieu- 

da się,  to potrzeba nam parę bitw stoczyć;  
te w y g r a m  i po yd ę  także do Wiednia.

Redaktor  d. 2 t. m. mieści v\ sobie ;  ”  

Od ki lku dni m ó w i ą  wiele c  mniemanym 
rozpoczęc iu ne gocy acy i  pokoiu;  nte mo- 
w i e m y  iak daleko ta pogłoska  iest p r a w ­
d z i w a ;  ale to pewna iż wy d an e  roz kazy  do 

zdemoliowauia Mantui  i zasypania  portu 
w T r y e ś c i e ,  przymusza zapewne Cefsarza 

do oświadczenia  nam co myśl i  i, co da ley  

chce czynić.
Z  W ło c h  d. 20 M arca.

Zar az  po wnisciu Fra ncuzów do An- 

k o ny  w y d a ł  Francuzki  kommissarz ł łal ler  

następuiące pod d. jto lutego rozporz ądz e­
nie :

W  imieniu Rzec2ypospo!i tey Francuz-  

k ie! W  ADkouie d. 22 Pluvios 5 roku.

Adminis tracya  Włos kic h  kon.r bu* 

c y y  i skarbu do trybunału konsularnego w  

Ankonie.
W sz ys tk ie  pretensye ,  towar y  i w ła- 

sność do nieprzy iac io ł  u t e z y p o s p o l i t e y  na



l eżące są podług ustaw na rzecz iey skon­

fiskowane.
Stosownie do tego uwiadomisz  nie od 

włócznie  wszystk ich kupców i szpedilo- 

row Ankony  i bliskich p o r t o w , żeby  w e  
24 godzin'  przed wspomnionym trybunałem 

o k a t a i i ,  iakie s u m m y ,  t o w a r y  i inne ia- 

klego  ko lwiek bądź gatunku własności  do 
A n g l i k ó w ,  M os ka l i ,  Portugalczyków , R z y  

m i a n  , Austry ak ow  , do wszy  stkich ' miast 
Uiemieckich i ca łey  rzeszy  wy iąW sz y  P r a ­

skie i Wiictemberskie kr a i e ,  należące po- 

siad ii i.

Ci zaś kupcy  k t ór zy by  o zataienie luh 

o f a ł s z y w e  podanie l a k o w y c h 1 summ lub 
własnośc i  przekonanemi b y l i ,  maią b y d z  
rocznym więzieniem i po dw oyn em  z ł o ż e ­

niem wartości  utaionych rzeczy ukarane- 

mi. Za spieszne wykonanie  tego rozkazu 

■kładę na ciebie,  O by w ate lu  , odpowiedział  

nosć.  Pozdrowien.e  i Braterstwo.

Podpisano H aller, 

Od G ranic Szw abskich d. 2- K w ietnia,
J u ż n ie m a s z  w i ę c e y  w o y n y  w e  W ł o ­

szech ,  m ów ią  Włoskie  pisma; cały teatr 

\voyny  przeniósł  się do Niemiec i dodzie 

dz icznych  kr n o w  Aust ry i. _  Przez  M ed y o  

lan przebiegł  kuryer  Francuzki  z w i a d o ­

mośc ią  o wzięciu T r y e s t u . — N a m i a s t o B o  

tzen 3 mili. l iw. Francuzi  koutrybucyi  a 
podług  innych 4 mili. na łoż y l i ,  i g d y  im 

ta summa nie mogła  b y d ź  zaraz z ło żona  
wzięl i  zak ładników.ś>

Cefsarskie wo ysk a  od Renu s ta nąws zy  

w Kerapt n ,  odebra ły  rozkaz  żeby  s w ó y  

marsz nie na T y r o l ,  ale Salzburskie do 

Sty ry i obróci ły.  W y s ł a n y  z  Manheimu e- 
kw ip aż  Ar cy  Xcia Karola poszedł  do K l a ­

genfurtu,  Arcy  biskup f>rixcuski i dobrze 

maiacy się mieszkańcy  T y r o l s c y  wyieeha- 
li  z kraiu.  A u str yac y  wiele Francuzkich

sz pi eg ów  z ła pa l i . Ob y  watele  północney  części  

T y r o l u  posłali  reprezentacye do Wiednia,  

Z  S ty r y i d. 26. M arca  
P od  d. 21 t .m.  pisano z T r y e s t u  cona-  

stępuie : ”  Przed wczorern ieszcze z rana

s łyc ha ć  iuż b y ł o ,  iż idący  nieprzyjaciel  na 

Montefa lcone i T ibe in  iuż się w S. K r z y ż u  

t y lk o  o iednę pocztę ztad znayduie .  Na te 

wiadomość  wszystkie k a f s y ,  publiczne p i ­

sma , ż y w n o ś c i , a mm u ni ey e ,  armaty  i ie- 

dnym słowem w s zy st ko ,  co tylko  Cefsar- 

kiego iest up ak ow ano  i częścią w o d ą ,  czę ­

ścią lądem w y s ł a no .  Hafsen Darmstadt-  

skie w o y sk a  w y s z ł y  ieszcze tey samey  no­

cy  do Fiume.  W s z y s c y  Cefsarscy o f f i cya 

liści aż do 12 magis tratowych  osób o d d a ­

lili się ziąd i herby Cefsarskie po zdeymo-  

wano Zaikonnicfc wodą się oddal i ły .  W s z y  

scy  ofTcyaliści  Cefsarscy byl i  na 3 miesią­
ce przodkiem zapłaceni .  Całe miasto b y ­

ło  w nay większey  t rw odz e  i wszystk ich  o- 

czy  ku Opschina zwrocone,  czy  iuż Fran cu ­

zi nie spuszczaią się z tey g ory .  Wie lu  ple 

chotą  ztad się oddali ło.  Od małego Stat­
ku potrzeba by ło  do kapu Jstria 02 go d z i ­

ny ztąd po 20,  30, oo 40 czerw.  zł.  płacić .  

W sz yst k ie  kanały  są puste i nie masz tu 

tylko  satnych neutralnych mocarstw okrę­

ty.  Wsz yst k ie  sk lepy  przez cały  dzień b y  

ł y  zamknięte i niczem się nie zatrudniano.  

Żywn ośc i  z d r o ż a ł y  we  d w o y  na o s ó b . M a ­

gistrat w y d a ł  rozkaz  a b y  się nikt pod k a ­

r ą  śmierci Die w a ż y ł  w c h o d z ą c y m  F ra n cu ­

zom przykrośc i  iakiey uczynić Urzędni­
cy mieyscy  czekali  iuż w  gali ubrani  d la  

w y y s c i a  przec iw nieprzyiacielowi .  M ag i ­

s t rat 'w ys ł a ł  w c zo ra y  mieyskiego urzędnika 

dla wy  wiedzenia się dokładniey;  lecz ten 
wr óc i ł  się nazad ń iewidząć  ieszcze nigdzie 

ani jednego Francuza.  ”  Późniev iedn.Tk 

podług wszystkich wiadomości  weszl i  Fran



e tu i  do T r j e s t u ;  ty lko  dnia dla p r z e r w a ­
n ych  przez arm ie kom m unikacyi n iem ożn a 

leszcze  wiedzieć.

Z  L izb o n y  d. 6. M arca.
P odł ug  ostatnich doniesień które d w o r  

nasz z Hiszpanii  odebra ł ,  o b a w i a m y  się 

a b y  de ki aracya  w o y n y  w krotce ogłoszoną 

nie b y ł a  , a z w y c i ę z t w o  admirała Jervis 

iey  nie przyśpieszyło.  Czynierry  tutay 

pr zy g o t o w a n i a  do odparcia wsze lkiey na ­

paści .  Zaciągi  św ieżych  pułków uskute­

czniają się ; iazda  w  d w ó j n a s ó b  p o ­

wi ększona.  W s z y s t k ie  regularne w o j s k a  

są w marszu ku gr a ni cy ,  a L iz b o n y  strze­

g ą  mieszczanie.  W y s z e d ł  r o z k a z ,  przez 

który  Angielskie konie idą w r e k w i z y c j a ;  

kr ok  taki u ż y w a n y  tutay me b y ł  nawet  w  
n a y w i ę k s z y ( h  niebezpieczeństwach.

Z  B a zy le i d. i .  K w ietnia .

Głow na kwatera  jenerała Buonaparte 

po dłu g  nadesz łych  tu Francuzkich w i a d o ­

m o ś c i ,  miała b y o ź  w  L ay b a ch .  Król  Sar­
dy  ński z a w a r łs z y  zaczepny i odporny  al- 

l ians z rzecząpospoli tą  Fra a cu zk ą  ma 

25,000 w o j s k a  w  pole dać.  Lecz  wciąż  
z a p ew ni a ją  iż między Autsryą  i Francyą  w 

\ krotce po kóy  nastąpi.

Z W ło ch  d. 26. M arca.
Mieszkańcy  Bergamo obrali  sobie 24 

reprezentantów i żadaią do rzeczypospoii-  

t ey  Cyspadeńskiey  by dź  przy łączonemu 

Dn ia  15 w y d a n o  w Bergamo o de z w ę do 

innych Weneckich  p row inc yy  , w którey 

B e r g a m c z y k o w i e  im o swoiey  wo l n o ­

ści donoszą  i co od W enetów ucierpieli  

w y l ic za ła .  Z  220,000 mieszkańców tey 
pr ow in cy i  co rok 500 ludzi przez wy rok i  

s ą d o w e  życ ie  traci l i ;  od zbirów i szpiegów 

z a w s z e  by l i  o to czen i;  sprawiedl iwość  luk 

n a y g o r ie y  b y ła  w y m ie rz a n a ;  3 mili; l iwr:

rocznych po datków nie w y s t a r c z a ły  jesz­

cze despotycznemu łakom stw u.  T e  pie­
niądze zostaną się teraz w kraiu na o ż y ­

wienie handlu i rę ko dz ie ł ;  M edy ola nc zy-  

k o w i e  pozwol i l i  iuż w y w o ź  zboża  w  Ber- 

garnskie;  op łaty  od soli , tabaki  &c .  są iuż 
zmnieyszone.

W y s z ł a  z L iw orn a  Francuzka  flotyl la 
oczek iwan a  by ła  w  Ankonie , gdzie iuż 
fregata od 40 armat na nią czekała .  Przez 

dzierżenie tego miasta , gdzie garnizon 

2000 Cy sp a d eń cz y  ko w iest powiększony  , 
są teraz Francuzi  panami całego A d r y a ty -  
ckiego morza .

Z  M anheinm  d. 3. K w ietnia.

Nie pomyślne wiadomości  z W ło ch  , 
p r z y b y ł y  tu sztafetą od Arcy Xcia Karola  

z Klagenfurtu.  Jenerał  Lutour wy s ł a ł  z a ­
raz sztabsofficyera do F.  M . L .  Mnck , k t ó ­

rego dopiero nad Sleg dogoni ł  i z n a j w i ę k ­
sz ym pośpiechem tu nazad pr zy by ł .  M ó ­
w i ą  o no w y m  marszu w o y sk  do W ł o c h ;  
wy sz łe  lam nie daw no w o y s k a  dopiero d. 

2g kwietnia p o w y ż e y  Klagenfurtu staną.
Z Trewiru d. 2. K w ietnia .

P r z e z  nasze miasto co d ień c iężka  
arty l lerya  za m m un ic y ą  do Renu przecno- 

dzi.  Wszys tk ie  w o y s k a ,  które w o a s z y c h  
okol icach i w.Huudsryku stuły wy rus zy ł y  ; 
tu ty l ko  się zosta ło  z 1000 ludzi. Robo ty  

około  szańców idą z n a y w i e k s z y m  pospie­
ch em ,  od 8 i 10 md przychodzą  chłopi  do 

robienia około  szańców i rąbania paliiśa- 
dow .

Z  G eld ry i d. 2. Kw ietnia .
Nasze okolice są bardzo oyskiem F ra a  

cuzkim osadzone;  w samem Wachlenr iook 
stoi 1600 ludzi.  Dy  wizy a jenerała Desj ir-  

dius iest ws zc z u pł y m  bardzo okręgu z g r o ­

madzona.



D O D A T E K

D  O Nr±  33*

GAZETY KRAKOWSKIEY

W  N i e d z i e l ę  D n i a  23.  K w i e t n i a  1797.

Z  Bergickiego d. 6, K w ietn ia .

P r z y i eż d za ią cy  tu kupcy  z Hol iandyi  tę 

liie z a w o d n ą  wiadomość p r z y w o ż ą ,  iż Frań 

cuzisa polnocna  armia z n o w u  w  zupełny m 
Diaiszu i est ,  i w k r ó t c e  w p o w y ż s z y c h  o- 
kędicach stanie.  K olo nia  iest mieyscem 

zgromadzenia  dla d y w i z y i  jenerała M a c -  

donald , która tam dalszego przeznaczenia 

oc ze k iw ać  bedzie.  Hollenderskie nawet  

narodo  ’ e w o y s k a  odeb ra ł y  rozkaz  goto- 

w o i  do  m rszu; a le  nie po yd ą  na p r a w y  

brzeg  n u u  ty lko  się na lewem zostaną.

2  K o lo n ii d. 4, K w ietnia.

Pruscy  po d d a n i ,  k tórzy w tych k r a ­

jach za  d e m a r k a c y y n ą  linią mieszkaią z o ­
stali za t rw o ż e n i ,  iż Francuzi  nd o pa c tw o  

W er d en  ko ntr yb uc yą  woi enn ą  nałoży l i .  

Jak  się tylko jeneralność F ra n cu zk a  o t y m  
d o w i e d z i a ł a ,  ka/a ł a  co nas*ępuie oznay-  

m i ć : ” Gd y  na lewem brzegu Rhoer  leżą-

«Ri opatuwo IV eruen z a w s z e  do  R z e s z y  n a ­

l e ż a ł o ,  1 ty lko  po d  pr ote kc yą  Kr ól a  Frtr- 

sk iego  zos tawało .  S tosownie do za wa r*  

t e y  między Prufsatni i Fra n cu zk ą  rzecząpor- 

spol i tą  ugody  ,  r zeka  Rho er  s tanowi  d e m a r  
h a c y y n ą  l in ią ,  i pod tą linią na l ew em  br ze  

gu Rho er  nic w i ę c e y  iak k ia ie  Króla  Pru­

skiego nie są z a i ę t e , przez które lednak  o  
b y d w i e  armie maią  wo ln y  p r z e c h o d , z a ­

p ł a c iw s z y  co będą p o t r z e b o w a ł y .  P o d ł u g  

t e y  ugody  deklaruie Francuzki  j e ne r a ł ,  i ż  

żądane ko ntr yb uc ye  w jtaaen spo-oŁ n ie  

rozciągnią sję do własnośc i  mieszkań* a w  

W erden , bę d ą c  podda  nemi Króla. Pruskie­

g o ;  aie iedynie  od samego op ac tw a  W e r ­
den maią bydź  z a p ł a c o n e ,  k tóre od po do -  

bnych  k o nt ry bu cy y  tak iak inne części  Nie­
m ie c ,  tym  mniey m oże  b y d ź  w y  i ę t e , g d y  

dla A u s t r y a c k i e y  armii  na s w o i m  gruncie 
publiczne werbunki  po zw a l a ło .

Z Frankfurtu d. 4. Kwietnia. 

S ły c h a ć  i ż  F ra n c u z i  w  A l z a c y i  chcieli



i »  Ren pweys'6 , dla wspa rc i a  jenerała 
Buonaparte  w  iego przedsięwzięciach.  T y ­
le iest pew na że Francuzkie  w o y s k a  na 

w y ż s z y m  Renie zaczęl i  swoie  kw a te ry  z i ­
m o w e  opuszc zać  i że iuż swoie  szańce i 

bat terye nad Renem i w Szwa bs kim po pr a ­
wia ła .»

Dnia  22 marca  podług  zw yc za i u  zo s­

ta ł  iarmark odz wo ni o ny .  —. Podług  w i a d o ­
mości  z S ty ry i  A r c v  Xżę  Karo l  stanął teraz 

nad Mur  w B r u c k . _  Cefsarscy  zare kwir o­
wa l i  od w y ż s z e g o  Renu cyrkułu 300,000 

ćwie rc i  o w sa  i ży ta  , a 7000 centaarow 

siana.

Z K olonii d. Ą. K w ietn ia .
Jenerał  H o c h e , który z Bonn do Cre- 

feld i DuTseldorf b y ł  wy ie cha ł  d. 2 tu na- 

zad  po wr oc i ł .  — Legion czarny Franków 

z w a n y  , z waleczności  s w e y  w  Wandzie 

anany zbli ża się do Renu ; iuż widziel i śmy 

tu kilku żo łnierzy  tego korpusu;  są ubrani 

czarno  co im nadaie postać ogromDą.

Ustawicznie  pracują nad batteryami  
pr zy  Koblentz  , z których maią Ehrenbreit- 

sieio b o m b a r d o w a ć  ; ar ty l lerya  ciężka iuż 

iest zatoczona.  Z oaszey  strony wszystko  

$ię gotuie do rozpoczęc ia  prędko kampanii .  

_  Kommifsya  pośrzednicza w Bonn d. 2 

t. m. rozp oc zę ł a  sw oi e  sefsye : ale dotąd 
nie zatrudnia się tylko  urządzeniem sw yc h  

w y d z i a ł ó w .  P odł ug  wiadomośc i  z Sieg- 

burg jenerał  M a c k  tam b y ł  dziś spodziewa-  

ny .

Z N euw ied d. 1. K w ietnia.

W c z o i a y  zap rowadzi l i  Francuz i  30 

po nto now  pod białą wieżą  ; z tym w s z y s t ­

kim podchlebiają sobie , że ich wś rzo d  

dnia za p r o w a dz on o  , iż one ty lko  do z a ­

trwożenia  Aust rya ko w służą .

F orteca  Ehrenbreitstein będzie na rok

w  ży w  ność opatrzona ; z Moguncyi  p r z y ­
w o ż ą  między innym 2000 centnarów mię­

sa w ę d z o a e g o ,  i nową studnią lam biią. 
W c z o r a y  b y ł  tu jenerał  M a c k ;  nad całetn

kordonem miał  rewia.*
Z Lipska d. 12. K w ietnia .

Podług  l istów z Szwabii  d. 2 kwietnia 

przeprawi li  się Francuzi  aktualnie za Ren. 

Czasu i mieysca nie donoszą iednak ; ieże- 

li la wiadomość  iesi p r aw dz iw a  , to za pe ­
wne  pod Huningen przeszli .  Hrabia Lehr- 

bach  udał się z osobl iwszemi  insi rukcyami  

do Wene cyi .  — G ł o w n a  kwatera A rcy  Xcia  

Ka rol i  pr/eniesła się d. 28 do Ehrenhausen 
6 mil od Gra tz  w Styry i .  Fraucuzi  byli  w  

Klagenfurcie i L ay b a ch .  G a zeta  B erlin  

ska.
Z W io ch  d  28. M arca.

Dowia duj emy się z Tu r yn u  iż d. 15 
marca  w y d a n o  r oz ka z  legiony i 2 korpu­

sy ochotnikow,  iako tez regiment Subaudz-  

kiey  pi. boty  do postawienia w stanic 

w o y n y .  D w a  ob oz y  będą z a ł o ż o n e ,  ieden 

w  N a w a r r a ,  drugi w T o r t o n i e .  Kroi  Sar- 

dyński  o t w o r z y ł  20 mili: l iwr: pożyczki  na 
4 procenta na nie odmiennych intraiach , 
dla  cofnienia wie lk iey  l iczby papierów i 

miedzi  z cyrkulacy i .  _  R e w o l u c y a  w W e  

neckim nie rozciąga się tylko  z tey tu stro­

ny Ad ygi .  W  Wene cy i  wszystk im cu d zo­

z iemcom kazano z miasta wy je ch a ć  , i 

śrzodki poczyniono  do utrzymania porz ąd ­

ku i spokoynośc i .
O d w yższego Renu d. 6. K w ietnia.
W i el k ie  poruszenia Fra ncuzów w Al- 

z a c y i , dały  powod do pogłoski  , iż Fran­

cuzi  na nowe za Ren przechodzą i do Sz w a ­

bił  w  targną.



Z  tP eze l d. 2. Kw ietnia.
Jenerał  L c fe yr e  p r z y b y ł  iuż z P a r y ż a  i 

s łychać  , że ma zastąpić mieysce jenerała 
Championei,  Armia  Sambry  i M o z y  co­
dziennie ieszcze 130w e posiłki  odbiera i 

pierwsza iey czynnością noienną  ma b y d z  

oblężenie Ehrenbreitsteinu i M o g u nc j i .

Z Sztuko/mu d. 28 M a rca .
D l a  bezpieczeństwa  handlu naszego 

uzbrajała teraz w porcie Carlskrona 3 f re­

gaty każda  o 44 armatach i te d. 1 maią 

na morze popłyną.

Z Berna d. 19. K w ietni z.
A r c y  Xźe Karol  d. 12 t. m. do murów 

Wiedeńskich p r z y b y ł ,  gdzie się ieszcze 
znayduie.  D.  13 udał  się Arcy Xże Jmć w  
t ow arz ys tw ie  jenerała Mack  na Wiedeński  

B er g ,  gdzie zaraz o sz ańc ow auy  oboz  z o ­

stał  wytknięty.  J. C.  M.  nasz nay łaska-  

w s z y  Ce lsarz i o jc i e c  kraiu żadney o k a z y i  

nie opuszcza  do ziednania swem dzieciom 

prędkiego  i chwalebnego  pokoiu.
Z W ęgier  dowiaduiemy s ię ,  iż tam je- 

neralna insurrekcya rozpisana iest ,  do cz e­

go k o n g re ga c j e  w Presburgu , Oedenburgu 

i innych po bliskich kommitatach na d 19 

w y z n a c z o n o ,  a w Neitracr  na d. 21 .  Z Kroa  

cy i  cisn.e się iuż- znaczna Mafsa  ludu ku 
C i l ly ,  F iume i Tr ye sto w i .

Z W ezei d. 6. K w ietnia.
Jenerał  Hoche pozwol i ł  wolną żeg l u­

gę na lewem brzegu Renu 1 Koblentz aż do 
Hol landyi  iako też i na M oz el i ,  dla czego  

w  B o n n ,  Andernaih  &c .  d a wn e  c ła  zn o wu  

z a p r o w a dz on o.  Żywnośc i  nie mogą  b y d ź  

na p r a w y  brzeg Renu p r o w a d z o n e , i oi 

prócz  tego wartość ładuuku musi b y d ź  zło 

ż o n a ,  aby w przypadku ieźel iby la nieprzy 

iac ie lowi  b y ł a  dos taw io na  rzeczpospolita 

b y ł a  wynadgrorizoaa.  Cefsarska jeneral-

hość m iała  także na wolną  żeglugę pod 

pewnemi  warunkam'  pouwolie.  Neutral ­
ność miasta Neuwied zosta ła  z Ce lsarsk iey  

strony odrzuconą.  Francuzki  jenera'  Bon- 

ncau w Bonn um arł ,  a jenerał  Buonami  

z uczynionych mu za rzu tów  został  u w o l ­

niony.
O d M enu d. 4. K w ietnia .

Nigdy ieszcze niepamiętaią żeby  R ea  

tak mały  b y ł  iak teraz ;  przy  Rheinfelden 

wi d ać  skałę o p a d ł ą  2 w o d y  na którey rołr 

1692 cz yt a ć  m oż na ,  co iest dow ode m tz w  

tym roku tak m a i a w o d a  musiała b y d ź  iak  

teraz.

Podług  l istów zS t u R g a r d  potrzeba  się 

wie lk ich  odmian w teraźnieyszym urzędze- 

niu kraiu W i irlemberskiego spod ziew ać .  

W  pół  przeszłego miesiąca iuż b y ł  seym w  

Stuttgard ze br an y;  ten sk łada  się z preła- 

t o w ,  z c z ł o n k o w  teraźoieyszych  kommis-  

s y y  i z obranych deputowanych.  Ostatni są 

częścią burmistrze z miasta ,  w o y c i , s ę d z i o ­

wie , częścią chłopi.  T e r a ź n ie y s z y  konsy-  
liarz Spittler przez napisaną de putowany  m 

instrukcyą bardzo się wiele do tego 2gro- 

madzeuia p rz y ł o ż y ł .  Zeb y  zaś mieszcza­

nin ministrem lub konsyl iarzem w Wiir tem 

bergi. b y ł ,  to me iest nowo śc ią ;  za  o y c a  

teraźnie jszego  Xcia s ła wn y  f i l ozo f ,  profes- 

sor w Tubingen  E.l finger b y ł  także aa taki  

sam urząd iak teraz Sputler  pos iada  w e ­
zw an y .

Z H agi d. 8. K w ietnia.

Z rożnych miast rzetzyp osp ol i tey  na.  

desz ły  p r o ź b y  do zgrom adz eni a ,  aby nie 

pr owincy ami  ale g ło w a m i  na przyjęcie,  

konsty tuc j i  gł osowano.  Zgromadzenie o- 

desłało ich do osobney  kommissy i.

W zg lę de m  wolności  druku dekretowa-



Jo zg rom adzen ie :  ”  i i  w o ln o ść  druku nie 

bę d zie  o g ra n iczo n a , ale ir.a  bydź kommis- 

s y a  w y z n a c z o n a ,  k tóra  sposoby przepisze 

ia k  ma byd ź  n adużyciu  wolności druku za

pobieżone .  ”
Zgromadzenie u org ani zow ało iu ż  sztab 

m a r y n a r k i ;  ze wszystk im będzie rocznie 

2 9 9  900 zł.  ko sz to w a ł .
W t y c h d n i a c h  roztrzy lan o  k i lkuFran* 

Ctizkich żo łnierzy  za poczyn ion e w y k r o c z ę ,  

n ia .  T o  iest do zadzivvienia zia lc  zimną
k r w i ą  ci ludzie na śmierć i d ę ;  ieden pali ł

a ż  do sam ey śmierci lu lk ę ,  a  drugi śp ie w a  

ią c  p rzy ią ł  śmierć.

M a m y  listy z L o n dy nu  do d. 31 mar­

c a ;  papiery stały do tego d u i a j o  procen­
towi

Z  Sztutgardu d. 2. K w ietnia  

Z n o w u  się tu o b a w i a m y ,  a b y  na* 
Francuz i  nie odwiedzil i .  Już oni Ren pr ze  

sz l i ,  lecz gdz ie  i w iakiey l iczbie nie w i a ­

domo- W c z o r a y  pisano z B a z y l e i , że prze 
ście to pod Huningen nastąpiło.  W pis- 

mach zaś publ icznych c / y - a m y ,  że d. 28 

zesz łego miesiąca słyszano iuż w U l m s t r z e  

lanie za r m a t .

U w ia d o m ią  się Publiczność iż  dobra  J a b ł o n n a ,  L a d z k a  i  Ja b ło n n a  R n s k a  z  częściami na T o  
ę zy sk a ch  i K ą ta c h  Ł u z e c k ic h  W .  Jana K rasno dębsk iego  A . W . P .  d z ie d z ic z n e ,  w k r a i u  J. C. Mci w  
W o i e w o d z t w i e  P o d la sk im  Z ie m i D ro h ic k ie y  na suminę 225.750 z ł .  P 01. a z części w  ziemi t ó w s k i e y  
n a  S w ięto c h o w a ch  na summę 30,000 z ł .  Pol.  przez sąd Z i a z d o w y  D rohickt oszacow an e.  Porozp :;  ,a-  
niu i o b rach ow an iu  zalegaią,cych d łu g ó w  ilość szacunku p r z e w y s z a i ą c y c h , stosow nie  do p r a w a  G ru ­
d z iń sk ieg o  w  celu  ob m yślen ia  sp a da jącym  wierzycie lom  funduszu na pu bliczną  sa od dan e  l ic y ta r y a  
T e r m in  t e y ż e n a  dzień 22 miesiąca m a ja  w  roku b ie żą cy m  1707 w d o b j a c h  Jab^łoany , przez  są d 'o d b 'v -  
Wać się tnaiącey iest  p rzepisany. N a  którey dobra rzętczone rezy den cy ą  p ię k n ą ,  p o ło że n iem  dobrenj 
i  w sze lk iem i w y g o d a m i  zaszczycon e  /całkiem lub w  szczególności z  osobna w sie  i części  niernniey M o -  
b i l ia  sprzęty  d o m o w e ,  b y d ł o ,  i ow ce p lus  offerenti sprzedane b ędą  k tó b y  sobie  ż y c z y ł  k u p ien ia  n<v 
ten dzień stawie się ma..

U w ia d o m ią  s i ę  Publiczność iz  na ĆT. 13 miesiąca u m iar .  1797 Jatki ry b ney  S ła w e tn e g o  A n ‘ niego 
Z ie rn ic k ieg o  d z ied ziczn ey  z przyc ieram y zło :  poli  600 szac o w a n ey  w  ratuszu K r a k o w s k im  o ouzinie  
trzeciey  poi południu  sp rze d a ży  od p ra w ia ć  się będzie  l i c y l a c y a ,  k to b y  sobie ż y c z y ł  kupie  niech sie w 
W yznaczonym, czasie i m.ieyscu znhyduie..

Z n tocy  w y r o k u  C. K .  są d ó w  szlacheckich K r a k o w s k i  h b ę d ą  w  d z ie ń  1. m iesiąca  m aia  r b.
*797  o godzinie  9 z r a n a ,  i o 3 po połudn iu  na ulicy pose lsk a  z w a n e y  , z u licy G rod zk tey  poprzecznie  
d o  K a rm e li tó w  S .  M i c h a ł a  i d ą c e y ,  w k am ienicy  Nro. 196 na- p ierw szym  piętrze  rożne sprzęty iako to.- 
S re bra ,  p e r ł y ,  tabakierki z ł o t e ,  z e g a r k i ,  la sk a  z z ło tą  g a ł k ą  p o w o zy  d w a  p u ł k r y t e , i wina w ę g ie r­
sk ie  n a y w ię c e y  daiącemu za  g o to w e  pieniądze  do sprzedania .,  Uatum. w  K r a k o w i e  d n ia  10 K w ie tn ia  

Oku. 179 7 ,  k

U ro d ze n i  M i c h a ł  1 F ra n c is z e k  T o m ic c y  brac ia  r o d z e n i , chcąc się do w ie d z ie ć  o życiu  M i c h a ł a  
T o m ic k ie g o  stryia  sw eg o  ro d z o n e g o ,  klory  ie szc ze  przed rokiem 1753 z  W o ie w o d z t w a  p rzed tym  K r a ­
k o w s k ie g o  o d a l i ł  s i e ,  oraz o p o z o s ta ły c h  może naturalnych iegn su k c es o r a c h .  U p ra sza ią  w s z y s t k ic h ,  
k tó ry c h  ninieysza  o ó e z w a  do y ść  m o ż e ,  a b y  o potrzebny iuż p o w y ż s z e y  w i a d o m o ś c i ,  do kantoru G a ­
zety  P o ls k le y  K r a k o w s k ie y  doniesienie  sw oie  uczynic  raczyli  g d y  w  razie  nie będr.cvch iuż p rzy  ż y c i u  
re k w ir o w a n y c h  osob , sami w r a z  z s iostram i,  substaiicyi po M ich ale  T o m ic k im .,  iako  ro d zo n y m  stryit* 
pozostałej do p om inać  się b ędą  mieli  prawo.


